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W artykule niniejszym pragnie- 
my zwrócić uwagę opinji publicznej 
ma wyjątkowe położenie pracowników 
"handlowych w przeżywanej obecnie 
chwili dezorganizacji ekonomicznej i 
społecznej kraju. 


Najgorzej pod tym względem 
„wygląda sprawa pracowników han- 
„dłowych £ódzi, gdzie zamerykanizo- 


wana do gruntu ideologja większo-- 


„ści tutejszych szefów wypowiedziało 
'się z całą bezwzględnością już naza- 
;jutrz po wybuchu wojny. 

Znamy firmy najzupełniej po- 
„ważne, które nie powstydziży się już 
dnia l-go sierpnia r. b. zmu- 
szać pracowników handlowych do 
"zawierania „dobrowolnej“ umowy, 
obniźającej pobierane dotychczas 

„pensje do trzeciej lub czwartej ezg- 
- ści. 

| Powoływano się przytem na 
"przewidywaną sytuację ekonomiczną, 
„apelowano do uczuć moralnych pra- 
„cowników handlowych, tumaniono 
ich fałszywą interpretacją zasad pra- 
wa (force majeure!), zwalniającego 
jakoby szefów od obowiązku  dotrzy- 


"mania zawartej umowy, — jednem 


słowem, robiono eo można, aby bez 
„krzyku iz zachowaniem całkowitej 
godności obywatelskiej uzyskać „do- 
browolną* zgodę na długotrwałą 
„głodówkę wojenną. 
Gdzie nie zdołano w ten sposób 
„wytworzyć zupeinego zamętu w gło- 
< wach zdezorjentowanych pracowników 
handlowych—wskazywano na jakąś 
„tajemniczą uchwałę grona najpowaź- 
„ Biejszych fabrykantów, dając tem dó 
4 , zrozumienia, że znaczenie jej poziają 
: oporni nazajutrz po zawarciu pokoju. 
| Tak czy inaczej sprawę załatwio- 
no, otrzymując częstokroć ođ pra- 
„eownika handlowego podpis, w któ- 
"rym pokrzywdzony dla porządku 
stwierdzał, że zrzeka sią wszelkich do 
"firmy pretensji, przystając dobro- 
wolnie na wielkodusznie ofiarowane 
nowa warunki najmu. 


Firmy mniej „poważne* wyma- 


wiały posady, oświadczając bez sgró- 


dek, że personel jast na teraz nie- 


potrzebny, że nie zapłacą nie, 

płacić nia mają czem. | 

Niektórzy szefowia pani za- 

mykali swoje kramiki i podążali de 
t 


bo 


RAWS piero wand outo 


FOTITA 


eszeń MW 


mosji 


i ndana 


buejsć bospicoaeniejezych, pozostawia: 


i niełaskę okrutnego losu. 

Pomienione kategorje 
nyeh“ i niepoważnych firm handlo- 
wych naszego miasta, aczkolwiek 
z krzywdą dia swych ` pracowników, 
nie owijały rzeczy w bawełnę, stwa- 
rzając odrazu bardziej niż kiedykol- 
wiek potrzebną jasność w położeniu 
osobistem personelu. 

Znalazły się jednak i firmy, któ- 


rs potraktowały sprawę rzeczywiście - 


poważnie, po obywatelsku, bądź to 
wymawiając posady za przewidzia- 
nem przez p.awo obowiązująca trzy- 
miesięcznem wymówienien:, bądź to 
zatrzymując wszystkich urzędników 
na całkowitej pensji dotychczasowej. 

Rzecz prosta, że ani w pierwszej 
chwili po wybueku wojny, ani dziś 
jeszcze, wobec całkowitego odcięcia 
naszego miasta od centrów przemy- 
słowych kraju i Cesarstwa—iaktycz- 
ne wypłacanie całkowitej peusyl byto 
dla wielu z pośród tych firu zupeł- 
uą niemożliwością, ` 

To też firmy te wypłacają, tylko 
część pensji od 30—50 proc., zapisu- 
jąc pozostałą sumę na dobro i gwa- 
rantujac w ten s: -ób możność za- 
płacenia po wojt zaciągniętych dtu- 
gów, naieżności i i d | 

iNajbacdziej humanitarnie posta- 
piła sobie znana w kraju firma „Tow. 
Ake. Zawiercie“, która boda: czy 
nienajbardziej ucierpiała od skutków 
wojny europejskiej. W firmie tej 
wszystkim pracewnikom — nisza 
ieżnie oódpobieranaj pen- 
sji—wypłaca się: żsnatym po 25 rb. 
kawalerom po 15 rb. tygedniowe. 

W ten sposób najgorzej upeszżś- 
mi urzędnicy zyszują czasowy doda- 
tek drożyźniany, najlepiej upesażani 
zaś składają czazewe ofiary ua rzecz 
śwych młodszych kolegów. 

Nis możemy nie podkreślić ña 
tèm miejscu, że przykład taki zastu- 
guje na jaknajyrędsze uznanie ze 
streRy spełsczaństwa, a dyrektorzy 
na wdzięączneść i podziękę*). 

Z punktu widzenia interezów wia- 
szych najprzezorniej—zdawałe 5ię—— 
postąpiti sebie „inieligontwi* szefo- 
wie „obywatsie”, btórzy należą de 

+- Do sprawy tej jeszeze powrócimy. 
chcemy bowiem za przykładem prasy war- 
szawskiej, otworzyć rubrykę, w «tórej skrzęt- 
nie notować będziemy obywatsiscie I nie- 
obywatelskie postępowanie pracodaweów. 


+ zw. AE i 
jąc swoich pracowników na łaskę 


„Poważe 


- sieliby 
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nie mogą nie 
liezyć się zupełnie x opinją publi- 
CZNĄ. 

Nazajutrz po wypowiedzeniu woj- 


'ny—nia wymawiając posad i nie 


wchedząc z pracownikami swymi w 
żadne układy— polecili kasjerom wy- 
płacać taki a taki prosent w stosun- 
ku do pobieranej pensji miesięcznej, 
przebąkując czasami piąte przez dzie- 
siąte o wspomnianej już uchwale. ta- 
brykantów, 

"Znane nazwiska i zaifmowane Bta- 
nowiska Spoieczne zabezpieczały ich 
od żądnych wyjaśnień natrętów, któ- 
rych w dodatku można było zbyć w 

każdej chwili powo: waniem się na 
powagę momentu, sawalem pracy, 
Ba—nawot znaczącem milczeniem. 

- .Rozumowali przytem znakomicie: 
jeśii wojna, w myśl ogólnej wówczas 
przepowiedni, skończy się za parę 
miesięcy, różnicę dopłacą, lub wy- 
naida post factum jakiś znośny kom- 


promis, unikająg tymczasem nieprzy- 
jermnych rozmów i bądź co bądź 
przykrego umieszczenia ich „zna- 


nych“ nazwisk na indeksie niesu- 
miennych wyzyskiwaczy. 
Jesii zuiś$—wurew Oczet: 


PALE 
waniom— 


woma się przeziąznie, będą powoły- 


wali Się na siłę laktów, na ogólnie 
przy'ęte normy postępowania w mie- 
scie, na autorytet taiamniczego ar20- 
papu fabrysautów,— Wreszcie na qo- 
mniemaną i milcząca zgodę pracow- 
nika, ktory w przeciągu tylu a tylu 
miesięcy bez protestu pobierał .50 
proc., iub 80 proc, dawnisjszej umó- 
«wionej pensj: miesięcznej. 

Wymaw::jąc odrazu posadę, mu- 
oni zapłacić pracownikowi 
trzymiąsięcz:ą4 pensję, watrzymując 
go zaś na pensi 30 proc, mogą. za 
te same pisniądze udawać dobro- 
czyńców w ciągu casyeh 10 mie- 
sięcy. 

W dodatku są przez cały ten 
zas panami położenia, używają pra- 
cowników do likwidacji miespróżnio” 


ayok składów fabryezuych w chwi- 


jach przeiomewyek, a os najważniej: 
sze razerwu.ą sebie na ezasy powi- 
jenne, Umisjątny i wta,smniezony W 
arkana geszeitu personel biurowy, 
Angażowanie nowsg» persenelu, 
wymagałoby zbyt wieła czasu, połą- 
czone jast z wisloma trudnościami, 
a przytam wszystkism RoWY  parso- 


nel, choćby najbardziej wyówiczony, 


pa 


| 


| 


„zwykłej pensji 


nie mógłby uporać się % pracą, wy- 
magającą nie tyle osobistych zdolno- 
ści, ile znajomości interesu. 

W pewnych zatem granicach za- 
trzymanie personelu leży w interesie 
szefów. 

Pracownik zaś handlowy, nie po- 


siadający żadnej gwarancji, że posa- 
dę zachowa w ciągu całego CZABU 
wojny, zyskałby daleko więcej, gdy- 
by z 8 miesięczną pensją w kieszeni 
podążył również do miejscowości 
bezpiecznieiszych i tańszych, - oglą- 
dając się za: jakim takim zarobkiem 
i korzystając z całkowitej woiności 
osobistej. _ 

Już to przyznać należy, że pra- 
cowulcy handlowi naszego miasta m 
zadziwiającem gentlemaństwem zno- 
sili ciężki swój los, żyw àc się Wraz 
z rodzinami za jakieś 80 — 80 proe. 
i to przy niebywałej 
drożyźnie, jaka panowała i panuje do- 
tychczas w Łodzi. 

Ograniczali wydatki, nie płacili 
należności, zaciągali długi—wszystko 
w nadziei, że firma upora się z trud- 
nościami flinansowemi i resztę pensji 
wypłaci. 

Przeliczyli się jednak... 

W ostatnich czasach, a szczegól- 


niej po dniu 1 stycznia r. b., W Kro- 


nice dziennikarskiej coraz to częściej 
„notowane są wyroki sądów. milicyj- 
"nych, zobowiąrujące szefów do wy- 
piacania załegłej pensii w myśl obo- 
wiązujązego prawa e trzymiesięca- 
nem wymówieniu. | 

Sądy milicyjne kieru'ą się pray- 
tem wyraźnem brzinien am punktu 
trzeciego Ukazu moratoryjnego 2 dn. 
21 października, (moratoi um nie roze 
ciąva się między innemi na pensje i 
płacę zarobną, z tytułu umów najmu 
osobistego) i $ 8 statutu organizacyj- 
nego tychże sądów przedstawionego 
w dn. 31 grudnia r. z. przez O.K.M.0, 
i zatwierdzonego przez władze gu- 
berujalńe miasta. W tym samym 
duehu zapadały wyroki w Warsza- 
wie, gdzie tylko bardze nieznaczna 
drobna cząstka szsłów poszła w ślady 
swych łódziich Kolegów. 

Przeliczyn się więc i szefowie... 

„ Bomethinq s rolien me the state o 
Denmark... 

- Grzmot uderzył niespodziewanie. 
Wykręcunie się — forca majeure — 
nie nawieleby się zdało, postano wio 
no więc zrzucić maskę troskli wych 
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i uspotecznionych dobroczyńców za- 


przestać dalszej spokulacji i zażądać 
od pracowników handlowych formal- 
nego zrzeczenia sę wszelkich pre- 
tensji z tytułu zaległych pensii i „do- 
browolnej* zgody na nowe warunki 
najmu. SE 
Zasiadający w. słynnym dziś 
gmachu Siemensa tajemniezy areopag 
fabrykantów, uradził ostateczną re- 
dakcję formularza, który każdy pra- 
eownik handlowy oddziełnie podpi- 
sač powinien. ! 
| Robi się przy tem minę najnie- 
 winniejszą w świecie, jak gdyby cho: 
Aziło o nejzwyklejszą błahostkę, a 
pie o najordynarniejszy wyzysk i 
przymus moralny. | 
Nowy formularż „niezależ- 
nie od wypłaconych sum 
ga ubiegły czas“ redukuje 
ma przyszłość pobieraną normalnie 
pensję do 30 proc. i zapowiada usta- 
nie wzajemnego stosunku służbowe- 
go z dn. 30 czerwca r. 1915. 
Z uzbrojonej w autorytet taje- 
mniczego areopagu 


gumienni szefowie spekulanci, któ- 
rzy od pierwszej. chwili zmuszali 
swych pracowników do wegetowania 
aa 30 proc. pensji. 

-F ci zasłaniać się będą przykła- 
dem kolegów, zapominając, że nie- 
"którzy płacili do stycznia r. b. pel- 
ne pensje, powodując się być może 
dnteresami pracowników. O 


_Wspóminki. 
| (Dziesięciolecie rewolucji). 


Ostatnie dni stycznia i pierwsze 
iutego roku 1905 upamiętniły się w 
dziejach rewolucji krwawemi star- 
ciami wojska i policji z manifestan- 
tami. Zajścia te spowodowały wy- 
danie w dnu 1 lutego ogłoszenia 
przez generait-gubernatora warszaw- 
skiego Czerikowa, który na mocy u- 
atanowionej wówczas ochrony wzmoc- 
nionej, przestrzegał ludność przed 
braniem udziału w. manifestacjach, 
zakazywał zbierania się na ulicach, 
wydał wreszcie Szereg przepisów 
zabraniających urządzanie wieców, 
posiedzeń lub zebrań. Nie stosują- 
cym się do owego rozporządzenia 
groziły surowe kary: | 

Ogłoszenie tej samej niemal treś- 
ci roziepiono w dniu 83 lutego iw 
Łodzi. Bezrobocie tymezasem trwa- 
ło w. dalszym ciągu. W celu wspól- 
nego porozumienia się m robotnika- 
mi, fabrykanci 
pierwszej połowie lutego dwa wiel- 
kie zebrania; opracowano wówczas u- 
stawy, do których mieli się zastoso- 
wać robotnicy, w razie zaś przeciąg 


Był czas, przed dziesięciu zale. 
dwie laty, kiedy sfery oficialne 
Francji chciały znieść karę śmierci. 
Potworny cień gilotyny pozostawił w 
psychiee franeuskiej niezatarte ślady 
sangwinizmu. I dzisiaj jeszcze z roz- 
koszą przypatrują się francuzi, jak 
„Czerwona wdowa“ ścina głowy ska- 
zańeom. Cóż dziwnego? Skoro z taką 
gorliwością ścinano tu królów,  dia- 
. ezegóź żałować bandytów?... 


- -Byt to, zdaje się, Clémenceau, 
który wniósł do parlamentu odpoa 
wiedni projekt. W imieniu rządu 
- proponował zniesienie kary śmierci, 


za którą ant jeden argument nie prze- 


mawia. Stosuje się karę śmierci. w 
celu zabezpieczenia społeczeństwa, 
Otóż więzienia rolę tę nietylko speł- 
"niają, ale doświadczenia tysiąckrotne 
"wykazały, że  najniebezpieczniejs: 
żbrodniarze, po kilkołatnim ` pobyć: 

w racjonalnie urządzonem więzienie 
poprawczem, zmieniali się nie do pe- 
znania. Stopniowo przeuikass w nich 
świadomość,  ożywiała - przyiępiene 


struny sumienia i zbrodniarze, chcąc 


decyzji magą 
najwięcej skorzystać najbardziej nie- 


łódzcy zwełali w. 


TOY NITE 


nięcia się strajku, l l 
zili lokautem. Rebotuicy nie zgodzi- 
Ji się ua pöstawione przez fabrykan- 
tów warunki 
knięto. 


To samo działa sig w tym cza- 


sie w Petersburgu, gdzie wśród 
streikujących wybuchły  przytsm 


groźne rozruchy. Doszło. da liez- 
„nych starć z wojskiem, podczas któ- 
-rých w jednym dniu padło trupem 
na ulicach 189 osób. W związku x 
zaburzeniami temi, zamknięto w dniu 
9 lutego uniwersyt patersburski. 
"Ruch wołnościowy, jaki zawład- 
nął już wówczas caiem niemal Kró- 
lestwem, a który mógł się stać epo- 
ką przeiomową w dziejach Europy, 
sprowadził da Warszawy w dniu 5 
lutego wielu korespondentów pism 
zagranicznych, między innemi: „Ti- 
mesa“, „local. Anzeiger“, 
Maila“, nowojorskiego 
Heralda", londyńskiego „Standarda”, 
oraz 
tera. 
Jednocześnie w dniu tym ogło- 
szono urzędownie o „nieporządkach*, 
"wynikłych "na ulicach Warszawy, 


podczas których padło trupem 55 0- : 
„pod Borzymowem były bardzo p 
"myślne: Oto wiadomości z ostatnich 


sób, 30 zaś ciężkie odniosło rany. 
„Nieporządki* te miały następ- 
nie jeszeze większe przybrać roz- 
miary, więcej też jeszcze pochłonęty 
ofiar. > l | 


R. "GŁOSY. PUBLICZNOŚCI 


r 


-Pod adresem VI sakeii, 


W artykule wczorajszym p. t. 
„Roboty publiczne“ wyłuszczono pro- 
gram działalności oinośnego komite- 
tu — program bogaty, bezwatpienia, 
lecz domagałący się komentarzy. 

W danym. razie na specjalna 
uwagę zasiuguje sekcja VI, asenize- 
cyjna, której działalność zakreślono 
zbyt ogólnikowo, mimo że w chwili 
obecnej ma ona bodai najwięcej do 
zdziatania. Ż 5 +4 

Wiadomo powszechnie, że stan 
sanitarny domów łódzkich jest opła- 
kany, a wobec tego, że w tygodniach 
ostatnich mieliśmy parę wynvadków 
zasiąbnięć natury ckolerycznej, zgró- 
za przejmuje na myśl, co nas z wie- 
sną czeka... | 

Z okropnym stanem .podwórz 

„łódzkich nie 
dy biurokratycznie urządzona magi- 
stracka komisja sanitarna, nie może 
dać sobie rady milicja «becna. Gospo- 
darze opędzali się i starają opędzać 
łapówkami, zwalniając się tym spo- 
sobem od wszelkieh obowiązków wo- 
bec miasta i zdrowia jego mieszkań- 
GÓW. 

Czy by tedy Kemitet robót pu- 

blicznych nie mógł tego wziąć na 

swoje barki? R 8. 


by domy i tam, gdzie to okazałoby 
się potrzebne, zaprowadzaliby porzą- 
"dek sanitarny przy pomocy bezro- 
botnych a na koszt właściciela domu, 


odpokutować za spełnione przestęp- 
stwa, prosili, by używano ich do po- 
ug w miejscach niebezpiecznych, 
w barakach cholerycznych, w szpi- 
talach dla trędowatych, dla syfility- 
ków. Społeczeństwo ma wszelką mo- 
żność zabezpieczenia się, nie ucieka- 
jąc się do kary śmierci. Ło: 
Stosuje się ją jeszcze w celach 
t. zw. odstraszenia. . Otóż i ten argu- 
ment. nie wytrzymuję  nailżejszej 
krytyki. Statystyka w niwecz go o- 


braca. Wzrost represji idzie harmonij- 


nie z wzrostem kryminalistyki, a ra- 

czej odwrotnie. Wszystkie kraje na 

świecie dają nam dowody, że suro- 

wość kar bynajmniej nie wpływa na 

zmniejszenie przestępstw. We Fran- 

cji, gdzie prawie co irdzień spada 

głowa, codziennie nowe i wyrafino- 

wane dokonywają się zbrodnie. Na 

psychikę zaś ludu straszna kaźń, ja- 

(ką jest kara śmierci, działa raczej 
ekscytująco. Częste jej powtarzanie 

czyni ją obojętną. 

ką ma wzbudzić w ludzie, robi wra- 

żenie wręcz przeciwne: teatralnego, 

dramatycznego spektaklu, którego 

się pragnie być niekiedy.. botate- 

romi a Ee AE 
Inicjatywa Clómenceau znalazła 


"A pOT — 1515 roku. 


łautj kantt ayron ; j 

ciel przedsiębiorstw, 

‘szczególnych. lokatorów, grzeszących 
E AE z D ` 


i wiele fabryk zam-. 


. dziękji wiadzom niemieckim, 


„baily- . 
„New-Jork 


przedstawiciela agencji Reu-- 


mogła dać sobie ra- 


-Tageblatt z kwatery 


Delegowani rewizorzy zwiedzali- 


Miast zgrozy, ja- 


„i ep KIET CET DEPO POBOCZNE 


ewóutuaiuie poszszególnych właści- 
i a nawet po- 


specjainem niechlujstwem. | 
Przypuszezam, . że Komitet aby- 
wateliski posiada odpowiednią w tym 
kierunsu egzezutywę, doświadczenie 
zaś ostatnich czasów wykazuje, że 
przy odpowiedniej energji, korsek- 
wóncjii koniecznej w danym razie 
surowości wiele w iym kierunku 
zdziałać można. 
Doprowadzono do porządku ulice 
i niech że 
władze polskie te samo uczynią z 
podwórzami. A 
J, Zaw. 


SUPEI D 
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Nokół wojny. 
Plany armji rosyjskiej- 
|. Sprawuzdawca wojenny „Berliner 
Tageblattu", major Molachi, w swym 
przeglądzie tygodniowym pisze mię- 
dzy innemi e sytuacji wojennej na 
wsehodnim placu boju. R 
Nasze ataki w skrawku Suehej 
po- 


dni. Ze Skierniewic kolej idzie równo- 
legie z brzegiem rzeczki Suchej do 
Warszawy. Dalej ua południe front 
nasz sięga Białej, podczas gdy. na 
północno zachód armja nasza prze z 
Opoczna przez Radom na. okręg kie- 


lecki, Pod Tarnowem w dolinie Białej 


epuściii rosjanie swe pozycja. Rów- 
nież w Karpatach zanotowano odwrót 
nieprzyjaciela. Specjalne znaczenie 
maja operacje flankowe rosjan. ~ 
 Wskazywano już na powtórzone 
przez rosjan usiłowania pchnięcia na- 
przód armji swojej w . Polsce połu- 
dniowej, na północ od Wisły. Tam 
usiłował nieprzyjacie]j przerwać nasz 
iront na linji Przasnysz—Kenopki— 
Radzanów—Sierpies—-Lipno— Szpetal 
uórny (a więc między Węgierką i Wi- 
sią pod Włocławkiem). Jeżeli porów- 


. namy ten plan wojenny, z równoległą 
 efenzywą na Bukowinie, to łatwo jest 3 
j <i ma północ od Ville fur Tourbe. W. 
'Argonsch toczy się walka piechoty 


przekonać się, że centrum rosyjskie 


"cofa się na Warszawę— Dęblin (Iwan- 


gród), podczas gdy skrzydia rosyj- 
skie kieruią się przeciwko Prusom 
Wschoduim i Zachodnim i Węgrom. 

Wobec tego, że skrzydła te nie- 
zdolne są do akci oskrzydła'ącej, 


d że lewe skrzydło rosyjskie ednio- 


sło porażkę w Karpatach pod Jako- 


beny — Kirlebaba, armja niemiecka 


w Polsce środkowej nie potrzebuje 
się obawiać nowego planu strategicz- 
nego Rosji. | 
Walki w Galicji. 
Korespondent wojenny „Berliner 
austriackiej 
telegrafuje pod datą 23 stycznia. 
Fronty mieprzyjacielskie w Galicji, 


znajdują się na przeciw siebie wadiuż. 


biegu Dunajca. Rosjanie pierwsi usi- 


łowsli przekroczyć tę granicę Pró- 


bę tę udaremnił marszatek porucznik 
Roth, edniósłszy Świetne zwycięstwo 
pod Limanową i Łaponowem. Ze fró- 


w parlamencie tylko nieliczną gar- 


stkę zwolenników. Proiekt jego u- 
padł, albowiem współczesna. cywili- 
zowana Francja pragnie jeszcze roz- 
koszować się widokiem kaźni i wdy- 
chać opary ciepłej, świeżej krwi 
ludzkiej... „La Rópubhque atkćnieńnne*! 
„ ¿ Podczas każdego ścięcia asystu- 
Je zwykle liczny tłum „ucztowni- 


ków“ (fetards), złożony z tumpenpro- 


detariatu i z „wyższych sfer“. Nie- 
kiedy sprowadza się orkiestrę i ba- 
chantki, tańszy się dokoła gilotyny i 
śpiewa się „La valse brune“, albo in- 
ną piosnkę -o 0s l 

- Poniżej podajemy opis egzekucji 
trzech bandytów, dokonane) w rokn 
ubiegłym. u 

O godz. 2 pe półnoey, zgronia. 
dziło- się pod murami więzienia l 
Santé (Zdrowie!?) okato stu dzienn- 
ksrzy, cała wyższa magistratura lą 
ryża, kilka plutonów wojska i policii, 
tudzież ze dwieście spektaktore 
Le publie, s'il vous plat. | 
| Godz. 2 i pół po północy. Puia 
drobniutki deszczyk Nieliczne grtpe 
ki osób, szepcą półgłszan, gromad*; 
się na bulwarze Arap w miejscu, 
gdzie za chwilę stame narzędzie 
strasznej kaźni. 


nii 


cia ważnego punktu węziuwego, ja. | 
kim jest Nowy Sącz, spełzły na ni. | 
czem. - 


‘meiles zmiusiła artylerja francusk 


ciało. Stansła tuż. 


Słyehsć szum i wi- 


dia kompenteninego , komunikują, 
honwedom  sustriackim udało - 
przepędzić dwie sotnie kozaków. Ro 
sianie zamierzali tu zastosować taik 
tyke oskrzydiającą, ale usiłowania 
udaremnieno. Lousy oddział konwedó: 
przeiapiat iinję rosyjską i w. ten. spo- 
sób dokonano polaczenia się wojs 
austriackich, dziaiających mod Lim 
nowa i Nowym Sączem. W walka 
tych rosianie ponieśli ciężkie stra: 
Jak wiadomo rosjanie przedsięwzię 
koautrofenzywę, które przełamano š 
okolicy Gorlie. Walki nosiły mal 
Niżs—Dunaiec—Biała charakter 
wojny pozycyinej. Tarnów i Gorlice- 
pozostały w rękach rosjan. . 
| Wszystkie usiłowania ich zdoby. - 


Bitwy w okręgu Zakliczyna za 
kończyły się klęską rosjan. 
 Ofenzywa austryjacka w okolicy 
Tarnowa. rozwija się pomyślnie. . Co 
się zaś tyczy południowej części fron 
tu, to zaznaczyć należy że droga n 
Nowy Sącz została rosjanom unieme 
żliwiona. 3 , 
Francuskie komunikaty 
urzędowe. 


„Berliner Tageblatt” zamieszoz 
komunikaty urzędowe sztabu fra 
cuskiego, które opiewają, że w dnin 
24 b. m, niemcy ostrzeliwali pozycje 
francuskie w okolicy Nieuporti Lom: 
bartzyde. Pod. (pern toczy Się za: 
żarta walke artyleryjska. Pod Ve 


nieprzyjaciela ño opuszczenia rowu 
strzelegokiago. W dolinie Aisne bae 
terje firancuskis zmusiły artyierję. 
niemiecką do miłczenia, Lotnicy 

niemiecey, unószęcy się w okolicy, - 
musieli się c6fnąć.  Artglerja zni- 
szczyłu też robety około oszańcswa © 
nia pozycji niemieckich przy Seupit 
i Heurteb'se. Pod Berry au Bac zado- 
bylśrny rów - strzelecki.  Miądzy 
Aisma ij Argonami, ostrzeliwała arty- 
lerja “francuska  oszańcewania nie- 


-mieskie Da skrawkach Prunay, Sou- 


ain, Perthes, Bean—Sójour, Massiges 


w okręgu St Hubert i Fontaine Me- 
dnme o rów strzelecki, który został 
jag zdobyty, a następnie znów stra- 
cony. Gęsia mgła utrudnia akcję 
między rzeką Maas a Wogezami, W 
Aizacji prawe skrzydło posunęłe się 
w okelicy Hartmansweilerkopf. 


O stano wisko Rumunjit 


Publicysta włoski Palumenghi— 
Eripis zamieścił w piśmie „Cancore 
àia“ artykuł wstępny, w którym wy- 
raża wątpliwość, aby Rumunia za- 
wdzięczejąca swe . stanowisko poli- 
tyczne głównie Austrji, mogła wy-. 
stąpić zbrojnie po stronie nieprzy?ła-- 
ciół Austrji i Niemiec. Gdyby Take 
o0nescu wraz z gronem swych przy- 
jaciół politycznych miałzamiar wstą- - 
pić na drogę nieuczciwej polityki, to 
krok ten nie jest jeszcze miarodajny 
dla zachowania się  politycznege - 
"Włech. Wszystkie pisma, w rodzaje. 


PROT PETEIRO TOTA 


dać pna nei: policjanci, gwardje 
republikańska, żandarmi, wojsko 
Barykadują ulice. Po kilku minutacł 
zjawia Bię wóz. Są to części składa 
we gilotyny. Pomęcnicy kata biorg 
się do roboty. Ustawienie gilotyny od- 
bywa się w tajemniczej, tragicznej ci 
szy. Nie słychać ani jednego wbiia: 
nego gwoździa. O godzinić 3 ustawie- 
nie szafotu ukończone. Deszcz pada 
wciąż. Przybywa samochód. Wysia- 
dają: prefekt policji, prokurator Rze- 
czypospolitej,, naczelnik wydziału 
śledczego, sędzia śledczy i t p. 
Przybywa inny samochód, z którege 
wysiada Gyrekior popuisrnego tear 
tru, pewien deputowany, radca. paii- 
stwowy 1 kilka innych  osobistośo. 
Godz. 4. Gasną laternie gazowe. U:ra 
zują się pierwsze brzaswi dnia. Lu 
dzie drżą, szczękają zębami. Ziawia 
się oddział siug więziennych, odzie 
nych. w jaskrawe, dolmany. zdala ` 
słychać stuk kopyt końskich, turke* 
kół. Karetka przybywa:. wolno... tra- 
gicznie wolno... Dreszoz przechodź. 
pod szafotem. Q- 
twieraią się drzwi. Widać wewnatrz: 
kilka poruszających się cieniów. 

Co u nu (Dok. nast) 


„Giornale d'Italia“, „Tribuna*, „Cor- 
riere della Sera" i inne, pragnące 
wciąpnąć kraj i rząd w -zawieruchę 
wojenną, zapóminaiją wyjaśnić nam 
jak  ukształtowaiyby -się ` stosun- 
ki na morzu Śródziemnem, z chwilą 
zwycięstwa irancusko-angielskiego. 


panee 


—(g) Mianowanie prezyden- 
ta policji. Ne stanowisko prezyden- 
ta policji dla Łedzi 1 okolic mianowa- 
ny został nadradca tajny von Oppen. 

* — (g) Z prasy.. Łódzki nie- 
miecki urząd prasowy. wydał z oka- 
zji urodzin cesarza Wilhelma, pismo 
p. t „Die. Kaiser — Zeitung des Ost- 
Heeres*. Numer ten zawiera między 
innemi artykuł o Łodzi, histerję jej 
rozwoju i t. p. ` 

. (d) £ sekcji szkolnej, 

Sekcja szkolna przy Centralnym 
Kom. obywatelskim utworzyła 65 
kompletów dla analfabetów — dzieci, 
których liczba wynosi 3000. Jeżeli 

ozwolą, sekcja otworzy większą 
jiczbę kompletów, gdyż kandydatów 

zgłasza się bardzo wielu. l 
— (8) „Dzieci dia dzieci" 

DA czasu zorganizowania przez Sekcję 
szkolną tanich i bezpłatnych obia- 
dów dla biednej uczącej się dziatwy 
korzysta z nich codziennie 100 bied- 
nych dzieci z uezelni przy ul. Za- 
wadzkiej Ne 42, gdzie staraniem 
przełożonego p. Kajzera i nauczyciela 
p. Mapalifa urządzono samopomoc: 
„dzieci dla dzieci*, która polega na 
iem, iż możniejsza dziatwa z własnaj 
inicjatywy dobrowolnie składa po 
arg groszy na ręce wybranego 
z pośród siebie skarbnika. Z kapita- 
liku tego skarbnik kupuje codziennie 
«po parę dziesięciofuptowych chlebów, 
kóre podzielone zostają na porcje 
irozdzielone pomiędzy dziatwę, która 
korzysta z bezpłatnych obiadów, 
gdyż, jak wiemy, obiady te składają 
się tylko z pożywnej zupy bez chleba. 

. Do bezpłatnych szkół miejskich 
uczęszczają również dzieci zamożniej- 
szych rodziców., Dzieci te otrzymują 
często po parę groszy na łakocia 
j bezwarunkowo bardzo chętnie ofia- 
rowały by je dla swych biednych 
towarzyszów na kęs chleba, gdyby 
tylko była odpowiednia inicjatywa. 

- Powyższa samopomoc znaleść 
powinna powszechne naśladowniotwo, 
— (s) Z Tow, krzew. oświaa 
ty. Odczyt p. t. „Zaraźliwość obja- 
wów umysłowych i epidemje psycho- 
patyczne* wygłosi w niedzielę d. 31 
stycznia o godz. 3 i pół w lokalu 
Tow. krew. oświaty (Pedleśna N 1 
(róg Długiej) naczelny lekarz w Ko- 
chanówce dr. Antoni Mikulski. - 

"Wejście dla robotników bez- 
płatne. a M 
= — (s) Bdłożeony edczyt. Od- 
czyt prot. Dąbrowskiego z powodów 
niezależnych od zarządu stowarzy- 
szenia nauczycieli chrześcijan nie od- 
będzie się. 


— 


— (x) Wymówiemie pracy. 


Z powodu przeciągającego się bez- 
robocia, administracja żakładów prze- 
mystowych Tow, ake. L. Geyera wy- 
mówiła pracę oë 80 czerwca r. b. 
wszystkim swoim majstrom i oficjali- 
stom. i j 
„ Jednocześnie firma zobowiązała 
się do dnia upływu terminu wymó- 
wienia wypłacać swoim pracowni- 
zom wynagrodzenia w stosunku 30 
proc. pobieranej pierwotnie pensji. 
Niezależnie od tego, każdy pracow- 
„wk firmy ma prawo zajmować do- 
tyenczasowe mieszkanie i otrzymy- 
„wać te wszystkie dodatki w naturze, 
z jakich korzystał dotychczas. 

— (0 W sprawie rabunków 
we lesie. (Centr. Komitet milicji 
. zmalacił funkcienarjuszom milicji zwró- 
sió baczną uwagę na handel- drze- 
Fem, pochodzącym z rabuńków w 
.iesłe miejskim. Składy drzewa niə 
«oząca wylegitymować się z pocho- 
zenia swoich zapasów należy zamy- 
kać, a drzewo konfiskować i odsy- 
taó do 2 oddziatu straży ogniowej 
(Mikołajewska 54). KE 

=> (38) © porsie, Komisja roz- 
OCZNAW szo pojednawcza trzeciej dzieł - 
OWY rozpatrywała w tych dniaci 
skargę pracownika handlowego A. 
Ńujerą przeciwko właścicielowi fir- 
my ekspedycyjnej L. Boninsona. Ko- 


misja przysądziła przeciwnikowi 150 
rb. trzywmiesięcznej pensji prócz tego 
30 rb. dodatku „sezonowego“. Spra- 
wę tę prowadziła. sekoja prawna 
stow. pracowników handlowych „Wza- 
jemna Pomoc" która też wydelego- 
wała jednego ze swych członków dla 
obrony interesów poszkodowanego. .- 

— (() © szritał wenenyczuny. 
Wskutek zarządzenia komendatury i 
dokonanych oględzin lekarskich pro- 
stytutek, wykryto w ciągu ostatnie» 
go tygodnia 80 prostytutek, dotknię- 
tych chorobami wenerycznemi. W u- 
biegła niedzielę umieszczono w szvi- 
talu Aleksandra 34 chore prostytutki 
we wtorek 17, w Środę 21, w tej. liez- 
bie jedną 12-letnią. 

„Wobec tego, że w szpitalu Alek- 
sandra niema miejsca i chore leżą na 
podłodze, przeto zarząd szpitala czy- 
ni usilne starania o otwarcie special- 
nego szpitala dla wenerycznych cho- 
rych, 

Powstał projekt, aby. szpital ten 
otworzono w Chojnach. 

„= (0) Z Few. akc. widzew 
skiej manufaktury bawełnisa 
rej. Tow. akc. widzewskiej manu- 
faktury od początku wojny opiekuie 
się swymi licznymi robotnikami. Co 
tydzień wydzielane są zapomogi pis- 
niężne, a mianowicie: 1 rb. 50 kop. 
dia mężczyzny; 1 rb. 30 kop. dla ko- 
biety i 1 rb. dla młodzieży. Od 18 
b. m., 2 razy na tydzień rozdawana 
jest gorąca herbata. Ostatnio zarząd 
pragnie zaopatrzyć swych robotni- 
ków w ciepłe ubrania, w tym celu 
odstępuje resztki flaneli i sukna po 
1 rb. 10 kop. za sżtukę. ŚR sę 

. — (m) Howe brazi W sek- 
cii aseniżacyjnei odbyły się przetaťe 
gi na ułożenia bruku na drodze wio- 
dącej z ul. Sredniej pa grunta Wag- 
nera, gdzie urządzone są doły do 
wylewania nieczystości. Do przetar- 
gów stanęło wielu: konkurentów. 

Z sumy  licytacyjnej 2454 rb. 
utrzymał. się p. A. Koppel, który 
podjął się wykonać przewidziane ko- 


„sztorysem roboty za sumę 2000 rb. 


— (Z Przyłułkiu starców 
îi kælefs. Brak opału dał się wielce 
we znaki Przytułuowi 


nej w którym mieści się Przytołek 
ogrzewany jest centralnie i w salach 


„niema pieców. 


Ponieważ centralne ogrzewanie 
wymaga opalania węglem kamien- 
nym, lub koksem, którego brak 


„w sprzedaży, przeto sale pozostały 


„nieogrzewane i poczęła się w nich 
pokazywać wilgoć do tego stopnia, 
Że jedną z sal musiano opróżnić, 
"Zarząd Przytuiku poezynił sta- 
rania o nabycie koksu, w przeciwnym 
bowiem razie lokal Przytułku stanie 
się wkrótee niemożliwym dla pobytu 
w nim pensjonarży. 2 c 
— (4) Rewizje kancelarii 
dzielnic maiiicyjnych. Według 
dnstrukcji : dla > nowozreiormowanej 
milicji, co dwa tygodnie odbywać się 


będą rewizje działalności kancelarji. 
dzielnicowych. Onegdaj po raz pierw- 


szy odbyła się rewizja dzielnie. 

—— (d) 8 stróżach mocnych. 
Centralny Komitet milicji zawiadamia 
właścicieli posesji, że o ile uważają 


to dla siebie za potrzebne. mogą u- 


trzymywać stróżów nocnych. W tym 
wypadku obowiązani są jednak spra- 
wić im czapki czerwone, oraz przy- 
jąć na nich osobistą odpowiedzialność. 
Po zadość uczynieniu powyższym wy- 
maganiom dzielnice wydadzą od- 
powiedzialne zaświadczenia, przyczem 
obowiązane są prowadzić odnośną re- 
jestrację. . | SE 

— (x) Sądy obywatelskie 
Sekcja prawna Komitetu obywatel- 
skiego od roku nowego rozpatrzyła od 
dnia 27 b. m. ogółem 50 spraw. 

— (E) Z kooferatywy han- 
diewców,. Kooperatywa przy sto- 
warzyszeniu pracowników  handlo- 
wych, Spacerowa 21, zakupiła ostat- 
nio zaczne zapasy żywności, które 
sprzedawane. są członkom po cenie 
kosztu, W tych dniach nabyto rów- 
nież znaczny transport kartofli, któ- 
re członkowie nabywać mogą co- 
dziennie vw suładzie kooperatywy. 

_—Q() Beta wypożyczalnia 
zBiążek tow. Krzewienia O 
światy otwartą zostanie w sobotę 


dnia 30 b. us. 0 godzinie 12-ej przy 
ul. Podleśnej NN. © oo | 


„ROWY KURIER ŁODŹKI — 1815 sei __ 


| dla. starców - 
I kalek ehrześcijańskiego T-wa do-- 
broczynności. Gmach przy ul. Dziel- 


— (a) Ze szkolnictwa. 


swoim. czasie donosiliśmy, ża sekcja 


szkolna otwieranie szkół na Bałutach 
iw Radogoszczu uczyniła zaleźnem 
od tego, czy obywatele tych miejsco- 
wości dadzą zabezpieczenia na poży- 
czkę, którą cemiralny Komitet oby- 
watelski udzieli na otwieranie tam- 
tejszych szkół, Jak się dowiadujemy 
obecnie, grono obywateli Bałut i Ra- 
dogoszcża dało już odnośne piśmien- 
ne zabezpieczenie. „At | 

m (ga) Z klubu rzemieśle 
miczejjo. Ostatnie zebranie człon- 
ków klubu rzemieślniczego poświę- 
cone było sprawie udziaiu klubu w 
organizacji powstać mającej przy Ko- 


 mitecie. obywatelskim. kasy pożyczek 


bezprocentowych dla towarzystw i o- 
sób. „prywatnych. . Poe dłuższych 
debatach przyjęto rezolucję, iż klub. 


powinien się połączyć z innemi in- 
"stytuciami i związkami, grupującymi 


się naokół Komitetu dla utworzenia 
tej kasy. Zarząd uchwalił wydelego- 


- wać swego przedstawiciela na zebra- 


nie organizacyjne kasy. Dr. Lewin 
zaproponował, aby przy klubie u- 
tworzono komisję prawną dla obrony 
interesów rzemieślniczych. Komisja 
ta winna wyłonić zpośród siebie ko- 
misję  pojadnawczą, zatwierdzoną 
przez sekcię prawną Komitetu oby- 
watelskiego. Następnie sekcja praw- 
na udzielać ma członkom porad praw- 
nych. O 47 22 M 

W końcu przyjęto rezolucję, iż 
należy przedsięwziąć starania w Ko- 
mitecie obyw. o uzyskanie przedsta- 
wicieistwa rzemieślników w sądach 
„Czielnicowych. 

. — (b) Ze szpitala Poznali 
skich. Zmarli w szpitalu małż. 
Poznańskich szeregowiec 118-go szujs- 
kiego pułku (lazaret) armji rosyjskiej 
Nikifor: Bielajetf, 


Antonina Milczarek, lat 22, słu- 


żąca przywieziona do-szpital przez po- . 


gotowie ratunkowe dnia 18 stycznia 
r. b. z 

— (f) Że szpitala Aleksan- 
dea. Wczoraj w szpitalu Aleksan- 
dra. znajdowało się 176. ehorych, w 


tej liezbie 51 mężczyzn, 121 kobiet i 


4 dzieci. : 

— (ga) „Dom srobotniczyć. 
Jutro nastąpić ma uroczyste otwar- 
cis „Domu robotniczego” w lokalu 
przy ul. Wschodniej 57. W uroczy- 
tości tej udział wezmą delegaci 
wszystkich robotniczych stowarzy- 
szeń i instytucji kulturalnych. 

-W „Domu rebotniczym* otwarta 
będzie czytelnia, i w miarę możności 
urządzane. będą odczyty, wieczory 
dyskusyjne, zebrańia i t. p. Wkrót- 
ce ma teź nastąpić otwarcie bibljote- 
ki. W lokalu tym urządzona będzia 
także tania herbaciarnia dla robotni- 
ków. 3 ae LP 
— (r) Bzień znaczka dia 
bezdomnych i giodnych. Wozo- 
rajszy dzień znaczka, dochód ze 
sprzedaży którege przeznaczono na 
rzecz bezdomnych i głodnych—upły- 
Dal przy pięknej acz mroźnej pogo- 
dzie. Dobrze zorganizowana kwesta 
uliczna oraz cei doniosły — sprawi- 
ły, że prawie każdy przechodzeń 
udekorowany był znaczkiem. Grosz 
dany nieszczęśliwym ofiarom bezpo- 
srednim wojny obecnej, odpowiedniej 
ulokowany być nie mógł, bo Komitet 
energicznie i celowo działa od po- 
czątku swego powstania, ' 

Oczekiwać należy, że rezultat 
ogólny był znaczny i zapewni dalszą 
egzystencję  pożytecznej instytucji, 
która już chyliła się ku upadkowi 
z braku środków materjalnych. 

— (f) SŚmiemtelność w szjia 
talu. Na 1876 chorych, w szpitalu 
Aleksandra pozostających na kuracji, 
w roku ubiegłym zmario 190, czyli 
blisko 14 proc. . 

— (Ê) Za czyje mtyte. Robot- 
nicy fabryki Szai Rosenblata przy ul. 
Karola JN 36, pobierający zapomogi 
otrzymali je w koronach austryjae- 
kich. Dwuch robotników, otrzymaw- 
szy papierek 2-koronowy do podyiału 
poszło zmienić go, lecz wszędzie od- 
mawiano im zmiany. Przy zbiegu u- 
lic Zawadzkiej i Piotrkowskiej robot- 
nicy, widząc. dużo drobnych pienię- 
dzy u handiarki papierosami, kupili 
za 3 kop. papierosów i zapaliwszy je 
zapłacih 2 koronówką. Handiarka od- 
mówiła im reszty, a gdy chcieli iść 


dalej zmienić, gdyż inupch pieniędzy: 


nie mieli, zawołała rewirowego mili- 
cji z opaską Ja 46. Energiczny rewi- 


azs 


"W rowy zabrał robotnikom 2-koronówkę 


i oświadczył, że gdy przyniosą 8 kop. 
otrzymają ją z powrotem. Wówczas 
jeden z robotników Stanisław Wyrzae 
zaprotestował przeciw takiemu po- 
stępowaniu rewirowego za co został 
zatrzymany i osadzony w areszcie, z 
którego wypuszczońó go na drugi 
dzień na skutek interwencji jego ko- 
'legów po pracy. iż 

- | Na postępowanie rewirowego po- 
"krzywdzony udaje się z zażalenien» 

do głównego zarządu. KCI 
== (f) Śmierć pod tramwae 
jem. Przechodzący ebok_. fabryki 
Leonharda Jan Kusż, 60 lat, z Kon- 
stantynowa, najechany został przex 
pociąg tramwajowy. Poranionego wy- 
słane do szpitala Aleksandra, lecz. 
zmarł w drodze. 
= (f) Zgon armeszianta. 

W szpitalu Aleksandra zmarł aresze 
tant Antoni Skłodowski, 47 lat, po~. 
syłany na kurację z więzienia łódz- 


| 


kiego. 
| — (x) Szkoły w gm. Brust- 
Istniejące w gminie Bruss szkoły po- 

czątkowe w ogólnej liczbie 5, są do~ 
„tąd nieczynne i, jak się dowiaduje 
my, czynności w nich nie prędko: 
zostaną wznowione, ponieważ brak: 
na to odpowiednich funduszów. 

Z tego też powodu od 1 stycz... 
nia r. b. nauczyciele pensji nie otrzy- 
mują. Gmina Bruss, jako granicząca 
z Łodzią, ma charakter przedmieścia 
i obfituje w zamożnych obywatel 
oraz właścicieli zakładów przemysłe-. 
wych i hbandlowych; dziwnem sie 
przeto wydaje, że szkoły w takiei 
gminie i do tego tak nielicznć, ska- 
zane są na bezczynność, gdy tym- 
czasem w innych gminach podmiej- 
skich lekcje w wielu szkołach zosta- 
ły wznowione lub zestaną wznowione. 
wkrótce. 7 A > 


Teatr i Sztuka. 
-. Featr Polski (Cegielniana 63). 

Polscy artyści zjednoczeni daja 
w nadchodzącą niedzielę o godz. $ 
po poł, tylko jedno przedstawienie, 
które wypełni perła repertuaru lu- 
dowego polskiego p. t. „Czartowska 
Ława”, sztuka ludowa :w 4 aktach ze 
śpiewami itańcami Galasiewicza, mu-. 
zyka Wrońskiego. CE > 


Teatr „Thalia (Dzielna 18.) 


: Nowe zorganizowane stowarzy- 
szenie artystów polskich rozpocznie 
w nadchodzącą niedzielę cykl przed- 
stawień, złożonych % dramatów, ko- 
medyi i fers. Na pierwsze przedsta” 
wienia wybrano głośny dramat w $ 
„aktach Jana Bełcikowskiego p. t 
„Piotr Skarga“. W sztuce tej autor 
najsilniej mówi o walce sumienia 
polskiego. Miejscem tej walki jest 
„serce króla i serce mnicha“. 

Autor bardzo wiernie odtworzy» 
tło historyczne i dobrze uwydatni 
postacie króla i Skargi. 

Sztuką cechuje powaga przepiy. 
wających boleśnie dziejów pierwszege 
w dobie kwitnienia podkopu straszne- 
go pod przyszłość ojezyzny, gorące 
starcie się sumienia wielkiego Polsk? 
z napływającą masą nierządu i wiel- 
ki afekt dla sprawy duchowej pol- 
skiej. 

Dramat ten może być z całą 
rzetelnością polecony szczególnie; 
naszej młodzieży polskiej: znajdzie 
ona w nim wierne uplastycznienie 
dziejów, wizję niepłonną wielkiej 
przeszłości, i co najważniejsza, du- 
cha twórczego i historyozoficznege 
w najlepszym wyrazie dążeń. 

— Bilety w cenie od 10 do 85 kop 
do nabycia od soboty w kasie teatra 
(Dzietna 18) od 1l-ej rano do l-e? 
i od 5-ej popoi. do 7 wiecz., w dnie 
zaś widowiska do 11-ej rano bez 
przarwy. 


T 

isee. 
BERLIN, 28 stycz. Kwatera głów= 

na. Urzędownie. DE ORO 
Nieznacznó ataki rosyjskie w e. 


Dzielna 18. 


STOWARZYSZENIE 
ART. POLSKICH. 


EME 


: PNE na > PES seta od Gabi- 
na odparto. . 
W Polsee nie było zmian. 
Dowództwo Naczelne. 


Komunikaty rosyjskie. 


. WIEDEN. „Rundschau“ 
z Kopenhagi: 
Urzędowe komunikaty rosyjskie 
- łakoteż sprawozdanie rosyjskich ko- 
respondentów wojennych zredagowa- 
ne są bardzo niejasno. 

Pisma rosyjskie twierdzą, iż 
niemcy otrzymali nowe posiłki i dla- 
tego utrzymują się oni na swych po- 
zycjack. 

„Nowoje Wremia* donosi, 
Karpatach panuje spokój, gdyż głę- 
boki Śnieg utrudnia operacje. 

„Birż, Wiedomosti* twierdzą, że 
niemcoim udało się silnie ufortyfiko- 
wać swe pozycje na prawych brze- 
gach Bzury i Rawki, 

Rosjanie opuszczsig fg- 
BEM. 

BERLIN. Pisma tutejsze dono- 
szą, iż według otrzymanych z Pio- 
trogrodu wiadomości władze rosyjskie 
czynią już przygotowania do opu- 
szczenia Radomia. Narazie znajduie 
się jeszcze w mieście policja rosyj- 
ska. 


Kemunrikat musiriacii. 


WIEDEŃ. 27 stycz. Urzędownia 
donoszą: W górnej części doliny Uny 
odrzucono wezoraj nieprzyjaciela na 
wzgórza pograniczne okręgu Użok. 
Jeden z ważniejszych pasów Kar- 
packich, o które toczyży się niejed- 

'mokrotnie zażarte bitwy w ciągu po- 
chodu, a który zajęty został prze% 
wojska i silnie ufortriikowany, znów 

 adobyty został przez wojska austrja- 
ków po trzydniowych bitwach. 

_ Na północno-zachód od okręgu 
iżok, jakoteż w dolinach Latorczy- 
Afagy-Ay bitwy trwają. W Galicji 
zachodniej i w Polsce, z powodu 


uiegu toczą śię: tylko walki artyle- 
zjskie, 


donosi 


Zastępca szefa sztabu 
v. Hoefer. 


Wszelkie porady w spra- 
wach cywilnych i karnych 


eca eae gaa aes 


Teatr „THALIA” 


Dzielna i8. 


wych dostało się 


iż w. 


„Na wzgórzach Craon zabraliśmy 


"euzl 
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Dr amat ‘shiste 


IN PENENT EVAN REZ: > 


WIEDEN. móc OO 28 sty CZ- 
nia. 
dnia dzisiejszaga w południe. W o- 
kolicach Nagi Ag Tal, zajętych przez 
rosjan na północ od Cekoermozos 
nieprzyjaciel zmuszony był silne po- 
zycje swoje epuścić. Toranya zosta- 
ła przez nas zajętą, poczem zdoby- 
liśmy w pościgu i Wyszków. Pod 
Vezerelles i Voievac rosjanie ataku- 
jąc próbowali odebrać zajęte przez 
nieh pierwotnie pozycje, zostali jed- 
nak ze znacznemi stratami- odparci. 
700 jeńców i 5 karabinów maszyno- 
w nasza ręce, 

W pozostałaj części Karpat waż- 
niejszych zmian żadnych nie było do 
zanotowania. 

Na wschód Nagi Ag Tages panuje 


spekój. 


W sachodniej Galicji i Polsce 
wschodniej trwają tylko walki arty- 
leryjskia i niewielkie operacje wo- 
jenna. 

- Pomocnik 
nego 


"szefa sztabu general- 


u Heefer 
fold Ia AEC) aki sitenant. 


Ma froncie zacho: 


BERLIN, 28 stycznia. Kwatera 
główna. Urzędownie. 
Na wybrzeżu flandryjskim arty- 


nieprzyjacielska a a 
miejscowości Middelkerke i Sh 


przyjacielowi jeszsze 500 metrów o- 
kopów w kierunku wsshodnim. Fran- 


euskie kontrataki odparto z łatwoś- 


cią. Nieprzyjaciel odniósł w bitwach 
od 25 do 27 stycznia znaczne siraty, 
poiegio bowiem przeszło 1,500 fran- 
guzów, wzięto zaś do niewoli 1,100. 
W Wogezach odparto w okolicy 
Sonones i Ban de Sapt ataki fran- 
cuskie z ciężkiemi dla nich stratami. 
Nasze straty były bardzo nieznaczne, 
W Górnej Alzacji zaatakowali fran- 
nasze pozycje pod Aspach, 
Amerzweiler i Hirzbacgewald. Ataki 


Urzędowe doneszą pod daty 


„twy morskiej 


w statek, który natychmiast. pos 


Cygara i 


ze złotymi munasztukami mo- 
żna dostać 


odpario. Szczególnie ciężkie byży 
straty francużów na południe od A- 
zmmerzwei!er, skąd francuzi cofnęli się 
w popłochu. Zdobyliśmy pięe kara. 
binów maszynowy ch. 


Szczegóły bitwy mersikiej. 

BERLIN, 27 stycznia, Gazety po- 
ranne podają obecnie szczegóły bi. 
na morzu Półnoenem. 
Eskadra niemiecka pod wodzą kontr- 
admiraia Pippera e 120 mil merskieh 
od Heigoiandu ujrzała eskadrę an 


gielską, ziożoną z wielu du żych 
okrętów bojowych. a A wra 


rozkaz zwrócenia się na 
wschód, Eskadra angieisk 
nęia się PONI no! legle W 


truie n swych i. ał na ostatni 
krążownik niemiecki „Bidcher”, 
Szybkość biegu staśków 
skich A da. 28 mii, 
DAĆ OktTeiem 
stóry czynił tylko 25 B 
ky 7? r; H H 


K 
zina FOCZII 
v rótce EK 4 


3 ! 
po) 


(ie 


kontriorpe dowi: 


Ua =% 
poola 
Sas) 


a parki tor 
na krążowniku SONIA e 
godz. 12 m. 27. 


7 ii od EE andu, u 
szy nadehodzące posiizi niemis 
w postagi łodzi h i 
ków do rozrzucania min, albo 
z przyczyny ziego stanu 
kretu woiennego—seskadra angiels 
przystąpiła do odwrotu. - 

Okręt angielski „Livu“ oraz - 
jący w drugiej linii „Tiger“, waląc 


iorsownie pod kotlami, zawróciły. 
W krótce eskadra angielska pokry 


się obłokami dymu. Jeden z ucho- 
dzących „okrętów angielskich ugodzo- | 
ny został. pociskiem niemieckiej łodzi 
podwodnej. Łódź, nurkując traliia 
szedł 


na dno. Czyn ten zauważono z po- 


Gaz. 


Poszukuję ę 


PIIRATA ni 


TRZON YCD ADA SOERA PZ ZE OO TZT 


ETER OR a TZ 


Graz 7 | | 


i FT „Moltko” 
samolotu niemieckiego. Mniejsze zną. 
cznie od angielskich siły „wojenne | 


niemców sprawiiy, że pogoni nie za. | 
rządzono. j 

Straty niemieckie: zatopiony krą. 
żownik „Bliicher*, z którego zalogi 
200 ludzi wom A angielskie tar- 
pedowce. Nieznae e postrzały otrzy- 
maty: jeden ; Kaneel i ieden mniej- | 
szego typu krążownik. Uszkodzenia 
na pancerniku angielskim  „Lion* 
muszą być ciężkie, siroro musiał go 
holować z powrotem pazeernik „In. 
damitabie*. Angielskie straty w im 


dziach są o wieje znaczniejsze og | 
naszych. Jeżeli rezultaty bitwy (ie 
den pancernik, 2 kontrtorpedowce 
zatopione i jeden as poważ 
nie uszko GdZONY), zadawa A niają angli. 
ków, to i niemcy tembardziej zado- 


woieni być 


ROTERDAM. 


merykański 
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bowiem P czeni a$ 
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OE OE 


R. poznała 
go m miodzie 
GAS ea 
giego zmariego na 
cu powędrowali w świat szeroki! 


ZE ALTO =" ą SO: 


mających się rozpatrywać w Sekcji Prawnej i w Sadach 
Obywatelskich przy Dzielnicach Milicjr. udziela, jak rów- 


nież redaguje prośby, 


zażalenia i kasacje, adwokat ża- 


mieszkały przy ulicy Zawadzkiej Ne 29, 3-cie piętro front, 
do SA raro i od 3-ciej do 6-ej po pot. 


Węgie! koksowy wagonami do nabycia 


ARP EK TWO 1 sia cz pz] 


IETA KOROZJI. 


Piotrkowska nr. 38 w sklepie Śromiowyma 


. | Da icakschna. 


Kupi ię następujące 
numery gazet 


Prątu JE 4 


AnS 
Prądu N 105 „GATS oka. 
z sobo 


Prada N 15 zekoży | 


i Gaz, Wiesz, Nr. 14 anan weż: 
| N. Sax. Łódzkiej 


z niedziek 317, z wiaorku SI, 
z cawar Ti]. 


Posiadacze tych nume- 
rów zgłoszą się z niemi 
do administracji N. Kur. 
Łóćzk. Zachodnia NE 37. 


mre ne: 


y 


7 Wydawca i redaktor 


f Rego orms gry fortepianowej, 


naczelny Śmiemi 


3293—83 


ERRER ARD E 


| Nauczycielka 


i która ukończyła tutejsze gimnazjum, 
f udziela lekcji niemieckiego, rosyj- 
i skiego i franeuskiego języka, wszyste 
Í kiea przedmiotów kursu gimnazjal- 
Bla 
3—1 


sp, Dzielna 33a, m. 10. 


Żżunię 


węgła30 korcy 
i zapłacę po Ś rubli za 
korzec. Adresy proszę 
składać w administracji 
N. Kuriera Łódzkiego Za- 
hodala 37. 


w Hotelm Canar otia 
Piotrkowska An 8 Est, 


Towary 
na bluzki, suknie i kostjumy, © 
sprzedaje. detalicznie po ce- 
cenach fabrycznych, J. HUF- 
MAGEL, Piotrkowska 46, I 
pistro w podwórzu skład -fa- 
bryczny otwarty od 10—1. 


OPOKA 


a=" 


Choroby skórne, wene 
tyczne i niemoc płciow 


Der. Lewkowicz 
BOWEMÓGEŃ, 


Łeczenie trypra Dez szeryco 
SZYTĄ Tel, 35-4 
Przy rpi stosowanie prep. „Ó= 
„JAŚ. 


APART e PAN T CEA 
orok Eraitru Beling. 


Ń $—1 i od 8—8. dla nań od 5—4 
vBłedziale od 9 de & Tal 35-46 


PRECZ SEZ 


-sekarz-Bamtysłża 


Mikożujewska 24, 


i l. od 10—4 po poł. 


a a ay iawissai, 


DOARE SW TT OWY TORZE ARA PONO CIECZĄ 
3 DD rama s ist 6 Ió, | poszukuje obo- 
wiązku wynegrodzeni 8 skromna, 
„ Dowiedzieć się można w skiadzia 
aptecznym Błuszyńskiego, Miisza 23. 
BIROERD EI DZRZYNH 


eg 
ero brzozowe, o0lsz5we, 808N0- 

we; hnrtowo i detalicznie, Piotr- 
kowska 275, mleczarnia. 


Gz ilzy, maehorka > yinni. cygara. 

i papierosy gotowe, tanio do 
sprzedania u Lewina. Konstautynow- 
gika 3a. 370—3 


wa LE PRADY Z RZE RUAD BZ 


są upię pianino Używańe, wiado- 
mość: Rocieińska 6, w składzie 
apie zany m 


3 
TERRAE EE AT ZY O AOR OZ 


a E$ Hy Z iomssandów wszystk zich 

skupule i piaca ceny na wyższe" 
Cagielniana 52, Goldin, cd 8- -8j raza 
cae 8- el 15 


sjąka pszenna DALADO Gige 
a sprzedania uł _Ruska 14. 


Zig opausa 


SCO 


gebie solidnej roboty z + eh po- 
kojów wyprzedam jaknajtaniej 
razem lub częciowe, ZARZ a 
m. 2. 3379 — 
: jackorca, tytonie RURTUSGCZTYH 
3 różnych gatunkach można do: 
stać, ` Benedykta M 2323, D. Zaklļi- 
kowsz l 


Papierosy w wyrabiane z z zajlepszych 
gstuaków ruzkiego tytunin, hup- 
townie 1 detalicznis dosta można 
tanio. Pasaż-Szulea Bi w podwó- 
rzu na prawo i wsiście I piętro m. 
10. Odprzejawcom pawien rabat. 
Ga kradzione 2 weksle ja blanso na 
= 200 rubil wyatawisny r przes Frie- 
dricka Milləra, na 55 wystawiony 
przez Azusta Milera. Ostrzega się 
przed nadyciem takowych gdyż są 
niewa/ ne, 


3 na Wa 
ESTRÓW OEE AR E E T, 


N drug 3%, dsiążka, 


gą Ta ey ja są zr cja pięc ka 19 00 aT 5 przen, 
dad HA A gF = <9 GHP adnie sprzonaje ianio 00 AP 

PZJNETOSY WEK OBZCKIA g r95 BNR e a Pranie i prasowanie garnituru 
BRE gara tytumie, papierosy, giizy i 59 ZOP. Fason garnituru rb. 10. Głów. | 
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agingiy dwa wersie wystawiane 
przez Henocha Fuksra na rb 
150 i weksel wystawiony przez Fej- 
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K stratu m. Łodzi na imię Anto- 
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